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PORWANIE EUROPY I HISTORIE MERKUREGO.
FRAGMENTY CASSONE Z MUZEUM CZARTORYSKICH W KRAKOWIE *

Wséréd dziel malarstwa wloskiego w zbio-
rach Muzeum Czartoryskich znajdujg sie dwa
niewielkie, niemal tych samych rozmiaréw
‘ fragmenty cassone, ktérych tematyka pozosta-
la do dzi§ nierozpoznana?, (il. 1—2). Obrazy
te, ofiarowane do Muzeum w 1939 r. przez
Stanislawa Ursyna Rusieckiego, cho¢ nie naj-
wyzszych waloréw artystycznych, zawierajg
niezwykle interesujaca ikonografie, ktérej wy-
jasnienie bedzie przedmiotem niniejszego arty-
kulu.

Cassone z Muzeum Czartoryskich opubli-
kowane zostalo w katalogach trzech wystaw,
ktére mialy miejsce w Krakowie® Autorzy
katalogéw, cho¢ rie wyjaénili tematyki ma-
lowidel?®, pr6ébowali rozwigzaé problem czasu
ich powstania oraz szKoly malarskiej, suge-
rujac Siene lub Florencje i wskazujac ogélnie
na wiek XV — pierwszg polowe czy tez sam
jego poczatek.

W pierwszym z obrazéw, na tle gorzystego
pejzazu z usiang kwiatami lgkg na pierwszym
planie, kepami kwitngcych drzew i skalistymi
gérami o Scietych wierzchotkach w glebi, uka-
zano stloczong grupe o$miu miodych niewiast
z kwietnymi wiefcami na glowach i w rekach.
Jeszcze jedna kobieta, takze z wiencem na glo-
wie, stoi w drzwiach budowli widocznej po
lewej stronie. Strojne w diugie, réznokolorowe,
wzorzyste suknie zdajg sie one sunaé¢ z lewej

ku prawej w uroczystym pochodzie, ktéry za-
trzymat sie przed niewielkim, liczacym trzy
sztuki stadem bydla. Niewiasta znajdujaca sie
na przedzie orszaku zaklada wieniec z kwiatow
na rogi zwierzecia, ktorego tylko teb i przed-
nie nogi sg widoczne zza byka stojgcego na
pierwszym planie. Wienczony byk, tak samo
niewielki jak pozostale, r6zni sie od nich swg
biala masciag i zlota sier§cia miedzy rogami;
nadto jego pysk emanuje promienie §wiatla.
Opisang scen¢ zamyka z prawej strony, frag-
mentarycznie tylko widoczna, czerwonawa,
trzykondygnacyjna budowla nakryta z6itym
dachem, z ktdrej rozchodza sie dlugie zlociste
promienie. Ponad nig wychyla sie z obloku
leb bialego zwierzecia, podobnie ozdobionego
zlotg sierscia i emanujgcego promienie, jak
gléwny byk w stadzie.

Centralng postacia drugiego obrazu, o ta-
kim samym pejzazu, jest smukly, ujety
w trzech czwartych i zwrécony w prawo mlo-
dy mezczyzna w wieficu z kwiatéw na glowie;
ubrany w dopasowang, zlocista, siegajaca do
polowy ud, tunike z szerokimi rekawami, obci-
sle ciemne nogawice i spiczaste buty, trzyma
w lewej rece dhlugi, prosty, czarny kij lub
laskg. To co przycigga i niemal fascynuje
w jego postaci, to duze, rozlozyste, zlote
skrzydla wyrastajace z ramion, puncowane na
calej powierzchni. Pedzi on przed soba male,
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Merkury na krakowskim cassone nie za-
myka serii przedstawien tego boga z wielkimi
skrzydlami. Wielu podobnych i bardzo intere-
sujgcych przykladow dostarcza sztuka XV w,,
zaréwno wiloska, jak i ta tworzona na péinoc
od Alp. Nalezy tu wymieni¢ przede wszystkim
miniatur¢ Loyseta Liedeta w rekopisie Epis-
tre (lub Epitre) d’Othée Christine de Pisan
(przeredagowanym przez Jean’a Mielot), z ok.
1460 r., obecnie w Brukseli ¥, (il. 24), do kt6-
rej jeszcze powr6cimy oraz relief Domenico
Gagginiego pochodzgcy z portalu w Palermo
(County Museum of Art w Los Angeles) ¥,
(il. 18). Rowniez w nastepnych wiekach,
w epoce gdy artysci z archeologiczng doklad-
noScig przedstawiali powszechnie Merkurego
all’antica, pojawial si¢ on wielokrotnie (nie-
kiedy nawet w ilustracjach do Metamorfoz)
w nieklasycznej postaci, z wielkimi skrzydia-
mi u ramion *, (il. 19). Jeszcze w naszym stu-
leciu Academia de San Fernando w Barcelo-
nie obdarowywala swych honorowych czion-
kow medalami ozdobionymi wizerunkiem tego
boga o wielkich skrzydiach i, co niezwykle

ciekawe, z twarzg praksytelesowego Hermesa

z Olimpii ¥, (il. 20). Merkury, poslaniec po-
ganskich bogéw (angelos), ze skrzydlami anio-
la — poslanca chrzescijanskiego Boga, stwo-
rzony zapewne przez Sredniowiecznych minia-
turzystow, ktorzy nie znali antycznej ikono-
grafii mieszkancow Olimpu, lub znali j3 w
stopniu niewystarczajgcym, stal sie zatem
trwalym, cho¢é moze niezbyt popularnym
przedstawieniem w sztuce®.

Przeprowadzone poszukiwania pozwalaj3
zatem przyjaé, ze skrzydlaty mlodzieniec na
krakowskim cassone to Merkury. Czy zatem
osobnikami ukazanymi po jego prawej i le-
wej stronie sg, zgodnie z cytowanym tekstem
Metamorfoz Battus i Apollo? W wypadku tego
ostatniego, tylko kontekst przemawia za takg
identyfikacjg oraz byé moze zlocisty kij. Apol-
lodoros omawiajgc w swej Bibliotece (VII, 10)
histori¢ porwania stada przez Merkurego po-
daje bowiem, ze Apollo poszukiwal swego by-
dla postugujac sie takim wlasnie zlotym ki-
Jem Y. Z kolei za identyfikacja mezczyzny
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w czerwonym kapturze jako Battusa obser-
wujacego Merkurego i porwane przez niego
stado, zdaje sie przemawia¢ nie tylko kontekst
literacki ale takze fakt, ze pasterz 6w zjawia
sie¢ w Owczesnej ikonografii tej sceny. W
szczeg6lnosci ukazuje go jedna z miniatur re-
kopisu Owidiusza moralizowanego Berchoriu-
sa w Gotha®, (il. 21). Wedlug Owidiusza
(II, 678—709), a za nim takze Berchoriusa,
Battus otrzymal od Merkurego jedng jalowke
w zamian za zachowanie tajemnicy. Nie do-
wierzajac jednak staremu pasterzowi powrécit
bog niebawem pod zmieniong postacig oferu-
jac mu dwie sztuki bydla za informacje o sta-
dzie Apollina. Battus przystal na te transak-
cje za co Merkury, karzge wiarolomstwo za-
mienit go w kamien. Historia ta opowiedziana
zostala na miniaturze az w czterech scenach
o charakterze symultanicznym. Moze wiec na
niezachowanej czesci krakowskiego casspne
ukazany byl réwniez epizod metamorfozy
Battusa?

Do wyjaénienia pozostala jeszcze jedna
scena naszego cassone, ta mianowicie w kto-
rej Merkury wskazuje kciukiem prawej reki
na usytuowang ponad nim posta¢ niewiasty “.
Do tej sceny zdaje sie tez przynaleze¢ budow-
la, dzi§ widoczna na obu obrazach tylko we
fragmentach, pierwotnie zapewne o wiele oka-
zalsza. W tekscie Metamorfoz, pomiedzy opo-
wiescia o Merkurym uprowadzajgcym stado
Apollina i zamieniajagcym Battusa w kamien
a opowieScig o porwaniu Europy, znajduje sie
historia milo$ci Merkurego do pigknej Aten-
ki — Herse (1I, 708—842). Wystepuja w niej
réwniez dwie siostry Herse, Pandrossos
i Aglauros. Wszystkie trzy panny, corki Ke-
kropsa, zamieszkiwaly w jednym domu, przed
ktorym Merkury spotkat wlasnie Aglauros.
W zamian za pomoc w pozyskaniu wzgledow
Herse zazadala ona znacznej iloSci zlota. Gdy
boég zjawil si¢ ponownie ze zlotem, Aglauros
nakloniona przez Zawis¢ (Invidia) naslang na
nig z woli Ateny, odmoéwila przyjecia wyna-
grodzenia. Zazdro$¢ o pieknego mlodzienca,
ktéry mial zosta¢ mezem siostry konczy sie
dla dziewczyny tragicznie. Przeszkadzajaca
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Przypisy

* Tomaszowi Polanskiemu z Muzeum Czartoryskich

pragne podzickowaé¢ za zwrdcenie mojej uwagi na
obrazy, ktore sg przedmiotem niniejszych rozwa-
Zzan. Slowa wdziecznosei za liczne sugestie
i wskazéwki bibliograficzne zechca przyjaé Sir
Prof. Ernst H. Gombrich, Prof. Joseph B. Trapp,
Prof. Carla Lord, Dr Christopher Ligota, Dr Eli-
sabeth McGrath i Dr Jean-Michel Massing. Za
pomoc w pozyskaniu ilustracji dziekuje Prof. Jen-
nifer Montagu, Keithowi Christiansen i Dr Mi-
chelowi Evans a za cenne uwagi przy redakciji
tekstu Prof. Stanistawowi Mossakowskiemu i Dr
Wandzie Mossakowskiej. Artykul ten moégt byé
napisany dzieki Fellowship w Instytucie War-
burga (Saxl Fund), za ktore serdecznie dziekuje
jego Dyrektorowi Prof. Josephowi B. Trapp.

! Nos. 76651 A i B; 35X 47 cm, 35 X 47 cm. Tempe-

1 F.

ra na desce. Nie udalo sie dotad ustali¢ gdzie
i kiedy obrazy zostaly zakupione. Nie wyjasnio-
na tez pozostaje sprawa ich przemalowan i kon-
serwacji.

KOPERA, K. BUCZKOWSKI, Wystawa dziel
dawnego malarstwa wloskiego, flamandzkiego i
holenderskiego ze Zbioré6w Muzeum Narodowego
w Krakowie, Krakow 1949, no. 4: szkola wloska
XV w.; Wystawa obrazéow dawnych mistrzéw,
Towarzystwo Przyjaciél Sztuk Pieknych w Kra-
kowie, Krakéw 1955, no. 1: szkola sjenenska (?),
pol. XV w.; Malarstwo wloskie XIV i XV w.
Wystawa z muzedw i zbioréw polskich z udzia-
lem Galerii Narodowej w Pradze i Muzeum
Sztuki w Bukareszcie. Muzeum Narodowe w
Krakowie, Galeria Czartoryskich, Krakéw 1961,
nr 32 (opr. A. ROZYCKA-BRYZEK): szkola flo-
rencka, pocz. XV w.; nadto w tym katalogu su-
gerowano, ze malowidla: Lqczq sie z twérczobcig
grupy konserwatywnych malarzy w rodzaju Ag-
nolo Gaddi’ego i Cenni’ego di Francesco. Opinie
te powtarzajg T. CHRUSCICKI, F. STOLOT, The
National Museum in Cracow. A Historical Outli-
me and Selected Objects, Warsaw 1987, s. 220,
cat. 87, z kolorowg reprodukcja prawego frag-
mentu (B).

! Jedynie A. ROZYCKA-BRYZEK, Malarstwo wloskie

XIV i XV w, oc. nr 32, podjela probe rozwig-~
zania problemu ikonografii piszac: Temat scen,
glédwnie ze wzgledu na ich fragmentaryczny cha-
Takter, pozostaje zagadkowy. O ile pierwsza zda-
je sie mawigzywaé do mitologii, to juz druga
brzez wprowadzenie uskrzydlonych postaci pas-
terzy odpowiada byé moze jakiemu$ waqtkowi
biblijnemu, albo tez epizodowi z legendy o ar-
chaniele Michale?

' Na skutek obciecia i przemalowania dolnej partii

¢ P

obrazu trudno jest stwierdzié¢ czy mezczyzna ten
przedstawiony zostat w catej postaci czy tez czes-
ciowo przestonigty pofallowaniem terenu.

SCHUBRING, Cassoni, Truhen und Truhenbil-
der der ttalienischen Friihrenaissance. Ein Bei-
trag zur Profanmalerei im Quattrocento, 2 wyd.
Leipzig 1923, 1, s. 240, nr 96; 1I, pl XV. Cassone
to (z herbami Strozzich i Rondinellich) znajdo-
wac si¢ mialo najpierw w posiadaniu CH. Butle-
ra w Londynie a nastepnie w Antykwariacie
Bochlera w Monachium; obecne miejsce prze-
chowywania nie jest znane. R. van MARLE, The

Development of the Italian Schools of Painting,
IX, The Hague 1927, s. 102, datuje je na okolo
1400 r. Zlocone dekoracje na cassoni wykony-
wane byly nawet przez wybitnych artystéw. Va-
sari podaje, ze: E Donatello essendo giovanetto,
dicono che gli (Dello Delli) aiuto, facendovi di
sua mano con Stucco, gesso, colla e matton pes-
to alcune storie ed ornamenti di basso rellievo,
che poi messi d’oro accompagnarono con bellis-
simo vedere le storie dipinte — cyt. wg G. VA-
SARI, Le vite de’ piu eccellenti pittori, scultori
ed architettori, ed. G. Milanesi, Firenze 1906,
II, s. 150 (Vita di Dello Delli).

% Pokrewienstwo ze wspomnianym wyzej cassone z

palacu Strozzich (zob. il. 4, przyp. 5) ogranicza
sie jedynie do stiukowej dekoracji.

7 Zob. SCHUBRING, o.c,, 1, no. 794, II, pl. CLXVI;

F. BOLOGNA, I pittori alla cortz Angioina di
Napoli 1266—1414 (Saggi e studi di storia dell’ar-
te 2), Roma 1969, s. 343—346, pl. Viii 2, 3; J.
POPE-HENNESSY, K. CHRISTIANSEN, Secular
Painting in 15th Century Tuscany: Birth Trays,
Cassone Panels, and Portraits, ,Metropolitan Mu-
seum of Art Bulletin”, XXXVIII, 1, 1980, s. 13
i ils. 13—17.

8 Wg BOLOGNA occ., s. 343 n. malowidla cassone

ukazuja zajecie Tarentu na wiosne 1407 r. przez

-'kréla Wladystawa, ktéry niedlugo po tym po-

§lubit Marie d’Enghien, wladczynie tego miasta.
Cassone mialoby byé wykonane jako prezent
$lubny na te wlasnie uroczysto$é przez , Maestro
délla presa di Tarento”. Wg POPE-HENNESSY
i CHRISTIANSEN o.c., s. 13, krélem przedsta-
wionym na cassone jest Karol z Durazzo, ktéry
w 1381 r. pokonal wojska Ottona Brunszwickie-
g0, meza krolowej Neapolu Joanny I i zdobyt
Neapol. Cassone mialo byé zaméwione przez
Wiadystawa. W obydwu publikacjach zwr6cono
uwage na stylistyczne podobieAstwo miedzy
cassone z Metropolitan Museum a freskami w
kosciele $§w. Katarzyny w Galatina (Apulia).

® Zob. R. L. PISETZKY, Storia del costume, vol. 2,

II Trecento e il Quattrocento, Milano 1964, ss.
97; 120; pl. III i il. 52 na s. 120. Tamze (s. 39)
o meskich tunikach siegajgcych do polowy ud
i eksponujacych budbwe klatki piersiowej oraz
butach z wydluzonymi nosami, a wiec takich ja-
kie wystepuja zaréwno na krakowskim jak i
nowojorskim cassone. Ten typ tuniki oraz obu-
wia stal sie modny w latach 1360—1370 i wy-
stgpowal az po pierwsze dziesieciolecia XV w.
Zob. tez P. WATSON, The Garden of Love in
Tuscan Art of Early Renaissance, Philadelphia
1979, pl. 51 do tekstu na s. 81.

1® Por. BOLOGNA, o.c, s. 344—346 i pl. VIII, 3—4.

Zob, tez SCHUBRING, oc, I, no. 18 i plL. III;
E. CALLMANN, The Growing Threat to Mari-
tal Bliss as Seen in Fifteenth-Century Florenti-
ne Paintings, Studies in Iconography, 5, 1979, s.
78 i przyp. 8. Na podobienstwo cassone z Metro-
politan Museum i cassone z Bargello zwracajg
uwage takie POPE-HENNESSY i CHRISTIAN-
SEN o.c, s. 13.

11 Giorgio VASARI, Zywoty najstynniejszych mala-

T2y, rzefbiarzy i architektéw, przel. K. Estrei-
cher, Warszawa, Krakéw 1985, t. 2, s. 31—32,



12 Na temat zrodel
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tekst oryginalny w Vasari-Milanesi (jak w przyp.
5), II, s. 148. Tekst ten, dobrze znany badaczom
casonni, doczekal si¢ juz dawno szczegdlowego
omowienia przez SCAUBRINGA oc., I, s. 19 nn.
i 32, ktéry wykazal, ze opinia o popularnosci te-
matow czerpanych z Owidiusza jest w tym wy-
padku przesadzona, gdyz czestsze byly inspiracje
dzietami Boccaccia, Dantego i Petrarki.
inspiracji dla malarzy cassoni
pisali ostatnio: E. CALLMANN, Apollonio di
Giovanni (Oxford Studies in the History of Art
and Architecture), Oxford 1974, s. 39 nn.; ienie,
The Growing Threat..., s. 73 nn.; POPE-HENNE-
SSY i CHRISTIANSEN, o.c, s. 12.

12 Na temat popularno$ci Owidiusza w Sredniowieczu

patrz m.in. F. GHISALBERTI, Mediaeval Biblio-
graphies of Ovid, ,Journal of the Warburg and
Courtauld Institutes”, IX, 1946, ss. 10 nn; G.
PANSA, Ovid in Mittealter, Ziirich-Stuttgart
1960; S. BATTAGLIA, La tradizione di Ovidio
nel Medio Evo (w:) Filologia romanza, VI, 1959,
ss. 185—224; S. VIARRE, La survie d’Ovide dans
la litterature scientifique de XII et XIlI-siécles,
Poitiers 1966. Zob. tez R.E. KASKE in collabo-
ration with A. GROOS and M.W. TWOMEY,
Medieval Christian Literary Imagery. A Guide
to Interpretation, Toronto—Buffalo—London 1988,
s. 122—126.

14 Zob. m.in. GHISALBERTI, Arnaldo d’Orleans, un

culture di Oividio nel secolo XII, Reale Institu-
to Lombardo di Scienze e Lettere, Milano, Me-
morie XX, 1932, ss. 157—234; tenize (ed), Inte-
gumenta super Ovidium Metamorphcseos: Poe-
metto indeito del secolo XIII, Testi e documenti
inediti o rari 2, Messina 1933; tenze, Giovanni
del Virgilio espositore delle Metamorphosi di
Ovido, Giornale Dantesco XXXIV (n.s. IV = An-
nuario Dantesco 1931), 1933, ss. 1—110. Zob. tez
1. LAVIN, Cephalus and Procris. Transforma-
tion of an Owvidian Myth, ,Journal of the War-
burg and Courtauld Institutes”, XVII, 1954,
przyp. 2 na s. 262; Don C. ALLEN, Mysteriously
Meant, The Rediscovery of Pagan Symbolism and
Allegorical Interpretation in the Renaissance,
Baltimore—London 1970, ss. 163 nn.

¥ Zob, B. GUTHMULLER, Ovidio Metamorphoseos

vulgare. Formen und Funktionen der Volks-
sprachlichen Wiedergabe klassischer Dichtung in
der italienischen Renaissance (Verdffentlichun-
gen zur Humanismusforschung), Boppard am
Rhein 1981: o Ovidio Maggiore Arrigo Siminten-
diego z Prato (z okolo 1333) — s. 104 nn. (prze-
kiad ten, nigdy nie drukowany w epoce rene-
sansu, zostal opublikowany przez Ranieri Guas-
ti'ego w Prato w 1846 r.: I Primi V Libri delle
Metamorfosi d’Ovidio); o Ovidio Metamorpho-
seos vulgare Giovanniego dei Bonsignosi z Citta
di Castello (z okolo 1375 r.) — s. 56 nn. (prze-
k;ad ten byl wielokrotnie drukowany, po raz
pierwszy w 1497 r. w Wenecji); o popularnosci
powyzszych przekladéow w epoce Quattrocenta —
s. 164 nn. — i o innych jeszcze przekladach na
wloski (m.in. Girolamo da Siena) w tymze cza-
sie — s. 129 nn. O znaczenju przekladow Owi-
diusza dla sztuki pisza: C. GINZBURG, Tiziano,
Ovido e i codici della figurazione erotica del
Cinquecento, Paragone, 339, 1978, ss. 3—24; P.
WATSON, The Art of Narrative: Apollo and
Daphne, Pollaiuolo and Ovid, Trivium, 18, 1983,
s. 55—12, szczeg. s. 56. .

* Zob. E. PANOFSKY, Renaissance and Renascences
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® GOTHA, Forschungsbibliothek, Membr.

in Western Art, Stockholm 1960, przyp. 2 na s.
78 nn.; ALLEN, o.c., s. 166 nn. Chociaz pierw-
sza moralizowana interpretacja powstala juz w
XI w. (zob. LAVIN, o.c, przyp. 2 na s. 262), do-
piero Ovide moralisé en verse, napisany w 1
éwierci XIV w. przez nieznanego autora, jest
moralizacja sensu stricto. Ten ogromny wier-
szowany poemat zostal wydany przez C. de
Boera jako Ovide moralisé. Poéme du commen-
cement du quatorziéme siecle, Verhandelingen
der Koninklijke Akademie van Wetenschappen:
Afdeeling Letterkunde, nr. XV i nn. w latach
1915—1938 w Amsterdamie. Na ten temat zob.
J. ENGELS, Etudes sur l’Ovide moralisé, Gro-
ningen 1945. Kolejnym dzielem tego rodzaju byl
laciaski Ovidius moralizatus Petrusa BERCHO-
RIUSA 2z okolo 1340 r. (stanowiacy przedostat-
nig ksiege Reductorium morale). Na temat tego
rekopisu, na ktéry sklada sie¢ Proemium (ks. I)
i Ovidius moralizatus (ks. II—XV), jego skompli-
kowanej historii oraz istnienia trzech wersji (A,
P, W) pisze F. GHISALBERTI, L’,Ovidius mora-
lizatus” di Pierre Bersuire, ,,Studj Romanzi”. XXIII,
1933, ss. 5—136; zob. tez ALLEN, o.c., ss. 168 nn.
Owa przedostatnia ksiege Reductorium morale
wydat niedawno w dwéch osobnych publikac-
jach J. ENGELS — zob. Petrus BERCHORIUS,
Reductorium morale, Liber XV, cap. I, De For-
mis Figurisque Deorum, Instituut voor Laat La-
tijn der Rijkuniversiteit, Werkmateriaal 1, Ut-
recht 1960, tenze. Reductorium morale, Liber XV,
cap. II—XV, Ovidius Moralizatus, Instituut voor
Laat Latijn der Rijksuniversiteit, Werkmaterial
2, Utrecht 1962. Ovide moralisé en prose z 1466
roku, ktéry jest niejako skrotem Ovide moralisé
en verse, wydal C. de Boer w Verhandelingen der
Koninklijke Nederlandse Akademie van Weten-
schappen, afd. Letterkunde, New Ser., LXI], Ut-
recht 1954.

17 Jak zauwazy! Michael BAXANDALL Painting and

Experience in Fifteenth-Century Italy, Oxford—
New York 1974, s. 3 in.the fifteenth century
painting was still too important to be left to
the Dpainters.

13 P OWIDUSZA NAZONA Przemiany, przet. Brunon

Hrabia Kicinski, Warszawa 1925, I, s. 137 n.
Por. teksty Bonsignori’ego, fab. XLV (o.c., fol
XVII) i Simintendi’ego, I primi V libri.. o.c,
s. 97.

1 por. C. LORD, Three Manuscripts of the Ovide

moralisé, Art Bulletin 57, 1975, ss. 161—175, il
11 (Rouen, Bibl. Municipale, MS. 0. 4, fol. 71),
il. 12 (Paryz, Bibl. de I’Arsenal, MS. 5069, fol.
27). Miniature w rekopisie z Lyonu (Bibl. de la
Ville, MS. 742, fol. 40) reprodukuja E. PANOF-
SKY i Fritz SAXL, Classical Mythology in
Mediaeval Art, Metropolitan Museum Studies,
IV, 2, 1933, il. 58; F. KOBLER, Europa (w): Re-
allexikon zur deutschen Kunstgeschichte, VI,
1973, il. w szp. 368. U Koblera (szp. 366 nn.) ze-
stawienie Zrodel literackich do mitu o Europie
i wczesniejsza literatura przedmiotu (Hanke,
Lombardi, etc.). Zob. tez M. BIERSCHENK, Die
Europa-Fabel in der Literatur und in bildlichen
Darstellungen des Mittealtes (w:) Die Verfiih-
rung der Europa, Katalogbuch zur gleichnamigen
Ausstellung im  Kunstgewerbemuseum  Berlin,
Staatliche Museen Preusischer Kulturbesitz, 2
August bis 30 Oktober 1988, Frankfurt am Main
1988, il. 71—72.

I, 98 —
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zob. KOBLER, o.c., il. w szp. 369—370; BIER-
SCHENK, o.c., il. 75 do tekstu na s. 69 n. Na te-
mat tego manuskryptu: PANOFSKY, Renaissan-
ce.., przyp. 2 na s. 78 nn.; por. tez H. ROOB,
Umvollendete Miniaturen in einer Ovid-Hand-
schrift der Gothaer Bibliothek, ,Forschungen
und Forschritte”, XXXVIII, 1964, s. 174—171.
Tekst BERCHORIUSA (fab. XXIII, fol. XXX)
jest nastepujacy: Mirate igitur puella istius tauri
pulchritudinem albedinem et mansuetudinem
colligebat flores et ei sertum inter cornua fa-
ciebat — cyt. wg Ovidius moralizatus (ed. En-
gels), s. 61.

11 SCHUBRING, oc., nr 466, pl. CX; Die Verfiih-
rung der Europa (jak w przyp. 19), il. V. Wien-
czenie byka-Jowisza przez Europe wystepuje
takze w przedstawieniach antycznych, zob. M.
ROBERTSON, Europa (w:) Lexicon Iconographi-
cum Mythologiae Classicae, 1V, Ziirich—Miin-
chen, ss. 77—78 i pl. 33 nr 11 i 18.

2 SCHUBRING, o.c., nr 781, pl. CLXIV.

83 P, Ovidii Metamorphoseos, ed. Zoane Rosso, Ve-
netiae 1497, fol. XVIIIV; por. B. MUNDT, Ilu-
strationen zu Ovid (w:) Die Verfilhrung der Eu-
ropa (jak w przyp. 19), il. 16 do tekstu na s.
108 n., kat. nr 25. Ilustracja ta byla przedruko-
wywana w kolejnych wydaniach Metamorfoz w
XVI w.

% Zob. Francesco COLONNA, Hypnerotomahia Poli-
phili (ed. Aldus Manuntius), Venetiae 1499, fols.
K. IIII i K. Vv. Por. BIERSCHENK, o.c., il. 78,
kat. 27.

8 PRINCE D’ESSLING, Les livres & figures Véni-
tiens de la fin du XVe s. et du commencement
du XVlIe, Florence—Paris 1909, II, 1, s. 189.
Za zwrécenie mojej uwagi na te ilustracje dzie-
kuje Dr Elisabeth McGrath.

% Zob. T. RAFF, Die Ikonografie der mittelalterli-
chen Windpersonifikationen, , Aachener Kunst-
blitter”, 48, 1978/79, ils., 60—71. Niekiedy w
ilustracjach do owidianskiej opowiesci o porwa-
niu Europy pojawia sie ,sfera nieba” z Jowi-
szem przed zstapieniem na ziemie, lecz ukazanym
w ludzkiej postaci, jak na majolikach z Urbino
(1 polowa XV w.) — zob. Die Verfilhrung der
Europa (jak w przyp. 19), il. 79, kat. 63 i il. 86,
kat. 71.

# P, Owidiusza Nazona Przemiany, o.c., s. 125; por.
tlumaczenie Bonsignori’ego, cap. XXXIIII (o.c,
1!01.89 XV) i Simintendiego, I primi V libri..., o.c,
s. 89.

# Scena z Merkurym uprowadzajacym trzode Apolli-
na, ale bez Battusa i Apollina, ukazana zostala
przez Peruzziego na fryzie w Sala del Freggio
w_ Farnesinie. Merkury przedstawiony jest tutaj
allantica ze skrzydlatymi butami i kapeluszem
— zob. F. SAXL, The Villa Farnesina (w:) Lec-
tures 1957, I, s. 193, II, pl. 126 a; Ch.L. FROM-
MEL, Baldassare Peruzzi als Maler und Zeich-
ner, Wien—Miinchen 1967/68, s. 62,

®a Juz po gkoﬁczeniu artykulu odnalazltem dwa
przedstawienia wielkoskrzydlowego Hermesa-
-Merkurego.; zdobia one greckie wazy z okresu
poinoar_chancznego (2 pol. VI w.): czarnofiguro-
Wy kylix, przechowywany teraz w Musée Mu-
nicipale w Boulogne-sur-Mer (zob. R. EISLER,
Orpheus the Fisher, Comparative Studies in Or-
phic and Early Christian Cult Symbolism, Lon-
dpn 1921, pl. 26) i czarnofigurowg amfore, znale-
ziong w Vulci, obecnie w British Museum (zob.
F. LENORMANT-DE WITTE, Elite de monu-

22

39

3

ments céramographiques, Paris 1844 nn., II, s.
114—116, pl. 36, fig. D; J.B. BEAZLEY, Attic
Black Figure Vase Painters, Oxford 1956, s.
207—298, nr 1). W obydwu wypadkach ukazano
Hermesa z brody, co jest bardzo czeste w jego
ikonografii do polowy V w. przed Chr. Wydaje
siec malo prawdopodobne by archaiczna wersja
wielkoskrzydlowego Merkurego znana byla ar-
tystom éredniowiecznym i nowozytnym.

Na temat ikonografii Merkurego (Hermesa) zob.
m.in.: Ch. SCHERER, Hermes (w:) Ausfiihrliches
Lexikon den griechischen und rémischen Mytho-
logie, herausgegebzan W.H. Roscher, 1, Leipzig
1884—1890, szp. 2342—2432, szczeg. 2390 nn.; A.
HAUBER, Planetenbinderbilder und Sternbilder.
Zur Geschichte des Menschlichen Glaubens und
Irrens, Strassburg 1916, ss. 137—139; SICHTER-
MANN, Hermes (w:) Enciclopedia dell’arte anti-
ca, classica e orientale, IV, Roma 1961, ss. 2—10;
F. SAXL. Rinascimento dell’antichita. Studien zu
den Arbeiten A. Warburgs, Reperiorium fiir
Kunstwissenschaft, XLIII, 1922, ss. 220—272,
passim i szczeg. 252—254; SAXL, PANOFSKY,
o.c.. ss. 228—280, szczeg. ss. 250 nn.; J. SEZNEC,
The Survival of the Pagan Gods, New York 1961,
passim. Zob. tez A.P. MIRIMONDE, Les allé-
gories de la musigue, II: Le retour de Mer-
cury et les allégoriques de beaux arts, ,Ga-
zette des Beaux-Arts”, LXXII, 1969, ss. 343—
362; Mercure G la Renaissance, Actes de
Journées d’Etude des 4—5 octobre 1984,
Lille, Paris 1988, szczeg. ss. 69—84 — ar-
tykut M. VASSELIN, Mercure Bellinfontain
et les tradition figuratires de Mercure a la
Renaissance; K.A. NEUHAUSEN, De Mercurio
renascentibus obvio litteris (w:) Acta Conventus
Neo-Latini Guelpherbytani. Proceedings of the
Sixth International Congress of Neo-Latin Stu-
dies, Wolfenbiittel 12 August to 16 August 1986,
Binghampton, New York 1988, ss. 117—126.

Zestawienia opisow Merkurego autorstwa réinych
mitograféow  zamieszczaja H. LIEBESCHUTZ,
Fulgentius metaforalis. Ein Beitrag 2ur Ge-
schichte der Antiken Mythologie im Mittealter
(Studien der Bibliothek Warburg IV), Leipzig-
-Berlin 1926, ss. 60—61; SEZNEC, o.c., ss. 294—295.
Zob. tez E.H. WILKINS, Descriptions of Pagan
Divinities from Petrarch to Chaucer, ,Speculum”
XXXII, 3, 1957, s. 511—522, szczeg. s. 518.

G.H. Bode (ed.) Scriptores rerum mythicarum lati-
ni tres Romae nuper reperti, Cellis 1334 (III, 9,
5), s. 216. Por. Mythographus 1, 117, Mythogra-
phus II, 54; 55; 170 — zob. Mythcgraphii Vaticani
I et II, ed. p. Kulcsar, Corpus Christianorum,
Series Latina XCI ¢, Turnhout 1987, s. 48, 138—
140, 229—230.

De formis figurisque deorum (ed. J. Engels), s.
17—18. Zob. tez GHISALBERTI, L’,Ovidius mo-
ralizatus”, o.c., s. 96—97.

Jej miejsce przechowywania pozostalo niezmienio-

ne, MS; 132. O ilustracjach zob. E. PANOFSKY,
Hercules Agricola: A Further Complication in
the Problem of the Illustrated Hrabanus Ma-
nuscripts (w:) Essays in the History of Art Pre-
sented to Rudolf Wittkower, London 1967,
s. 20—28; M. REUTER, Text undi Bild im
Codex 132 der Bibliothek wvon Montecassino.
~Liber Rabani de originibus rerum”, Miinch-
ner Beitrige zur Medidvistik und Renai-
ssance Forschung, 34, Miinchen 1984. F. SAXL
(Illustrated Mediaeval Encyclopaedias, I, The
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Classical Heritage. Lectures I, s. 233—239) suge-
rowal, ze pierwsza S$redniowieczng ilustrowang
encyklopedia mogly by¢ Etymologie Izydora z
Sevilli, gdzie jest takze rozdzial poswigcony bo-
gom antycznym — zob. J.P. Migne (ed), Patro-
logia Latina, LXXXIII, cap. VIII, opis Merku-
rego w szp. 319). Por. tez PANOFSKY, Renai-
ssance, oc. s. 83; tegoz, Hercules Agricola, o.c.
s. 23.

8. Zob. P. AMELLI, Miniature sacre e profane dell’
anno 1023 (facsimile), Montecassino 1896, fol. 386;
N. HIMMELMANN, Antike Gétter im Mitteal-
ter Trierer Winckelmannsprogramme, VII, 1985,
pl. 3, 1. Na temat Merkurego jako Anubisa, zob.
PANOFSKY, Hercules Agricola, _o.c., przyp. 37
na s. 28. Por. tez PIETSCHMANN, Anubis (w:)
Realenzyklopddie der  klassischen Altertum-~
swissenschaft, E. Pauly, G. Wissowa (ed.) I, Stutt-
gart 1894, szp. 2645—2649, szczeg. 2649.

# GOLDSCHMIDT, Friihmittelalterliche illustrierte
Encyklopidien (w:) Vortrige der Bibliothek War-
burg, 1923—24, Leipzig — Berlin 1926, s. 217. Od-
nosny tekst Rabana Maura (wg Patrologia Lati-
na, CXI, szp. 430): Alas eius in capite et in pe-
dibus significare volucrem fieri per aera sermo-
nem... Virgam tenet, qua serpentes dividit... Cur
autem eum capite canino fingunt, haec ratio di-
citur, quod inter omnia animalia canis sagacissi-
mum genus et perspicax habeatur. Roine aspek-
ty tego przedstawienia i jego odniesienia do
tekstu omawiajg: PANOFSKY, SAXL, o.c., s. 250;
RHL. HAMANN-MCLEAN, Antikenstudium in
der Kunst des Mittelalters, ,Marburger Jahr-
buch fiir Kunstwissenschaft”, XV, 1949/50, s. 212;
Reuter, o.c., s. 179.

# Zob. PANOFSKY, SAXL, oc, s. 250: ..Mercury
kills a Snake with a long staff obviously results
jrom a misreading of the textual description of
the caduceus. (Hrabanus reads.«Virga, qua ser-
pentes dividits, that is, «a staff by means of
which he cuts snakes to pieces» instaed Of
«virga, quae serpentes dividit», that is, «a staff
which separates two snakes»). Zob. tez GOLD-
SCHMIDT, o.c, s. 217. Na temat kaduceusza i
réoznych jego form w s$redniowieczu pisze SEZ-
NEC, o.c., ss. 181 n. i passim.

3 Cod Palat. Lat. 291, fol. 190, o ktorym zob. P.
LEHMANN, Illustrierte Hrabanus Codices. Ful-
daer Studien II, Sitzungsberichte der philoso-
phisch-historischen Klasse der Bayerischen Aka-
demie der Wissenschaften, Miinchen 1927, s. 13
nn.; PANOFSKY, SAXL, oc., il. 41 do tekstu na
s. 258; PANOFSKY, Hercules Agricola, o.c., il
2; SEZNEC, o.c., il. 66.

® Reg. Lat. 1290, fol. 2r; por. LIEBENSCHUTZ, o.c,
il. 28 — tu takze, na s. 119, przedrukowany la-
cinski tekst De deorum imaginibus libellus, cap.
VL z opisem Merkurego. Zob. tez SAXL, Rinas-
cimento dell’antichitd, o.c., il. 16; PANOFSKY,

" SAXL, o.c., il. 40 do tekstu na ss. 257 nn.

Rawlison, B. 214, fol. 198v; por. F. SAXL and H.
MEIERN, Verzeichnis Astrologischer und Mytho-
logischer Iilustrierter Handschriften in engli-
schen Biblictheken, London 1953, pl. VI, 19;

o SEZNEC, o.c., il. 70 do tekstu na s. 181.

Staatsbibliothek, Clm. 14271, fol. 11v; por. PA-
NOFSKY, SAXL, oc., fig. 39 do tekstu na ss.
253 nn.; SAXL, Rinascimento dell’antichita, o.c.,
il. 12 do tekstu na s. 243 n.; PANOFSKY, Re-

naissance, o.c., il. 53 do tekstu na s. 85; SEZNEC, -

oc., il. 67 do tekstu na ss. 167 n. i 181. Na te-

mat tego manuskryptu zob. nadto G. SWAR-
ZENSKI, Die Regensburger Buchmalerei, Leipzig
1901, s. 172; LIEBESCHUTZ, o.c., ss. 44—45. Za-
réwno w tekscie Martianusa Capelli jak i w
komentarzu Remigiusza, nie ma zadnych wzmia-
nek o Merkurym ze skrzydlami u ramion. Opis
Merkurego i jego atrybutéw wystepuje tylko w
kilku miejscach 1 ksiggi dziela Remigiusza, np.
1, 95, I, 9,11; I, 914 — zob. REMIGII AUTIS-
SIODORENSIS, Commentum in Martianum Ca-
pellam. Libri I—II, ed. by. C.E. Lutz, Leiden 1962,
ss. 82 i 101. SEZNEC (o.c., s. 181), ktory zwro-
cil uwage na ,anielski aspekt” tego przedsta-
wienia Hermesa, wyrazil przypuszczenie, ze
moglo byé ono wzorowane na wyobrazeniach
Merkurego-Anubisa.

41 Biblioteka Watykanska, MS. Reg. Lat. 1480, fol.
241r; Bibliothéque Puklique et Universitaire w
Genewie, MS. Fr. 176, fol. 239r; ogélnie o tych
manuskryptach i ich aspekcie ,a la Berchorius”
(tzn. nawiazaniu do opiséw w De formis figu-
resque deorum) zob. PANOFSKY, Renaissance,
o.c., przyp. 2 na ss. 80 n.; zob. tez A. WAR-
BURG, Gesammelte Schriften, ed. G. Bing and
F. Rougemout, Berlin 1932, II, s. 627 n.

2 Bibl. Roy MS. 9392, fol. 21V; zob. J. van GHEYN,
Christine de Pisan, Epitre d’Othéa déesse de lu
Prudence a Hector, chef de Toyens. Reproduc-
tion des 100 miniatures du MS. 9392 de Jean
Mielot, Bruxelles 1913, pl. 18. Skrzydia Merku-
rego mniej tutaj dziwig niz jego ubioér, gdyz
wszyscy niemal bogowie antyczni przedstawie-
ni w tym manuskrypcie sa uskrzydleni, por. m.in.
fol. 13v (Apollo), fol. 14V (Mars), fol. 16v (Miner-
wa), fol. 24v (Bachus), fol. 25V (Wenus) etc. Chris-
tine da Pisan w swym stynnym Epistre (lub
Epitre) d’Othéa (o ktérym patrz poniiej, przyp.
53) nic nie méwi na temat skrzydet Merkurego i
innych bogéw; bez skrzydel s3 tez oni przed-
stawiani w ilustrowanych rekopisach jej dzie-
ta. Pamietaé jednak nalezy, ze kodeks brukselski,
o ktérym tu mowa, zawiera zupelnie niemal no-
wy tekst (cho¢ wiele czerpiacy z dzieta Chris-
tine de Pisan) piéra Jeana Mielot, w ktorym
byé moze ,skrzydlato§¢” bogoéw jest omawiana.
Do tekstu Jeana Mielot nie udalo mi si¢ jednak
dotrzeé. Na temat tego kodeksu zob. G. MOM-
BELLO, La tradizione manoscritta dell’ ,Epis-
tre Othéa” di Christine de Pisan. Prolegomeni
dell’edizione del testo (Memorie dell’Accademia
delle Scienze di Torino. Classi di Scienze mora-
li, storiche e filologiche, ser 4, 15), Torino 1967,
ss. 147—153. Nalezy tu odnotowal. ze uskrzydle-
ni Wenus i Apollo pojawiaja sie wielokrotnie
takze w sztuce wloskiej XV i XVI w. Na temat
skrzydlatej Wenus zob. L. SOTH, Two Paintings
by Corregio, , Art Bulletin” XLX, 1964, s. 542,
il. 13 i 14; WATSON, Garden of Love, oc, pl
67; skrzydlatego Apolla odnotowujemy nawet na
kilku cassoni z warsztatu Apollonio di Giovanni,
zob. CALLMANN, Apollonio di Giovanni, o.c,
il. 184, 186, 187, 213; EH. GOMBRICH, Norm
and Form. Studies in the Art of the Renaissan-
ce I, London 1966, pl. 27 i 40; z wielkimi skrzy-
dlami (trzema) przedstawiony jest tez Summus
Deus w jednej z ilustracji do Fulgentius meta-
foralis, MS. Palat. 1066, fol. 242v; zob. LIEBE-
SCHUTZ, o.c., pl. XIV, 21.

4 Zob. A. CYASTEL, La grande officina. Arte ita-
liana 1460—1500, Milano 1966, il. 170 do tekstu
na s. 137.
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4 Np. na rewersie medalu Jacob’a Fugger z XVI w.
(S. BRINK, Mercurius Mediceus, Studien zur pa-
negyrischen Verwerdung der Merkurgestalt im
Florenz des 16 Jahrhuderstr, Worms 1987, il. 2a
i b do tekstu na s. 45) oraz rycinach w parys-
skim wydaniu Metamorfoz z 1570 r. (M.D. HEN-

. KEL, Illustrierte Ausgaben von Ovids Meta-
morphosen im XV, XVI ind XVII Jahrhundert,
(w:) Vortrdge der Bibliothek Warburg 1926—1927,
Leipzig — Berlin 1930, il. 22 do tekstu na s. 82)
i w De lapide sapientum, Basiliusa VALENTI-
NUSA z poczatku XVII w. (w:) Musgeum Her-
meticuym Reformatum et Ampliatum, ed. K.R.H.
Frick, Graz 1970, il. na s. 396. Z wielkimi skrzy-
dlami wystepuje tez wielokrotnie w sztuce rene-
sansu Merkury jako dziecko, np. wéréd ilustracji
do Ab verbe condita LIWIUSZA, wykonanych
przez Mariano del Buono w 1477 r., obecnie w
Bibl. Medicea Laurenziana pl. 27, 35 £. 1 — zob.
A. GARZELLI, Miniatura fiorentina del Rinasci-
mento, Firenze 1985, t. 2, il. 690—692 do tekstu
w t. 1, s. 200. SAXL (m.in. Rinascimento dell’an-
tichita, o.c.,, s. 252—254) wywodzi powstanie no-
wozytnej (all’antica) ikonografii Merkurego od
stynnego rysunku Cyriaka z Ankony (obecnie w
Bodleian Library, MS. Canonicus lat. misc. 230)
bedacego przerysem reliefu z Hermesem, ktory
Cyriak odnalazz w Panticapajon (Panticapeum).
Opinie Saxla powtarza SEZNEC (o.c., s. 200—202).
Jak stusznie zwraca uwage CALLMANN (Apollo-
nio di Giovanni, o.c, przyp. 42 na s. 47) Saxl
seems to have oversimplified the process.. and
omitted some probable sources and evolutionary
steps. Problem ten, podobnie jak zagadnienie
wielkich skrzydet réinych poganskich bogow w
sztuce poéznosredniowiecznej i renesansowej, wy-
maga osobnego omoéwienia.

& Zob. M.A. Blanca PIQUERO LOPEZ y M. del Car-
men SALINERO MORO, Inventario de la Co-
leccion de medallas de la Real Academia de
Bellas Artes de San Fernando, , Academia. Bo-~
letiin de la Real Academia de Bellas Artes de
San Fernando, 66, 1988, s. 257—362, nr 65; por.
tez nr 61, 64—67, 70, 80. Pierwszy z tych medali
wybity zostat jeszcze w 2 pol. XIX w.

4 Zestawienie Merkury-angelos wystepuje u BER-
CHORIUSA w ,moralizowaniu” porwania Euro-
py: Moralitas tallis est: Jupiter.., i. Deus, misit
Mercurium i. facundiam, angelum suum, Europe
i. bone rippe: Maria que rippa et finis fuit Ve-
te,n Testamenti — cyt, wg GHISALBERTI,
L’,,Ovidius moralizatus”, oc., s. 44 (tzw. wersja
P). Na temat ,angelos” i problemu jego skrzy-
det zob. F. SAXL, Continuity and Variation in
the Meaning of Images, (w:) Lectures, o.c., I,
ss. 7 nn.; zob. tez P. CAROLIDIS, Anubis. Her-
mes. Michael. Ein Beitrag 2ur Geschichte des
religiés-phylosopchischen Synkretismus im grie-
chischen Orient, Strassburg 1913.

4 APPOLLODOROS, The Library, with an English tr.
by JG Frazer, II, London etc., 1921, ss. 5 nn., in-
teresujgcy nas fragment: Apollo wanted this
(shepherd’s pipe) to give him (Mercury) the gol-
den sfca'fg, which he carried while tending cattle.
Opow1e§c' Owidiusza konczy sie zamiang Battusa
w kamien, ale o poszukiwaniu stada przez Apolli-
na i przekazaniu laski Merkuremu, ktéra stata sie
kaduceuszem, moéwig takze: Mitograf II (II, 55;
zob. Mythographi Vaticani 1 et II, o.c., s. ’140):
Ovide moralisé en verse (II, 3575 nn.; zob. dé
BOER, oc, 1, s. 247); Giovanni BOCCACCIO,

Dellg genealogia de gli dei, tr. Giuseppe Bettus-
si, Venetia 1627, fol. 30r. Na temat poznosred-
niowiecznej i wczesnorenesansowej ikonografii
Apollina (nierzadko  dlugowlosego)  zob: E.
SCHROTER, Die Ikonographie des Themas Par-
nass vor Raffael, New York — Hildesheim 1977,
ss. 251 nn.

4 Forschungsbibliothek, Memb. I, 98 — niepubliko-
wana; korzystalem z albumu ilustracji w Biblio-
tece the Warburg Institute. Wg Helen ROEDER
(The Borders of Filarete’s Bronze Doors to St.
Peter’s, ,Journal of the Warburg and Courtauld
Institutes”, X, 1947, s. 153) przedstawienie Mer-
kurego i Battusa wystepuje takze na bordiurze
brazowych drzwi wykonanych przez Filarete dla
bazyliki watykanskiej w 2 éwierci XV w. Od-
noénie innych przedstawien Battusa zob. A. PIG-
LER, Barockthemen, 1I, Budapest 1974, s. 34.

¢ Merkury czynigcy gest wskazywania ku gérze po-
jawia sie wielokrotnie w sztuce renesansu, lecz
chodzi iam raczej o niebo co nie dotyczy kra-
kowskiego cassone — por. PANOFSKY, Re-
naissance, o.c., przyp. 2 na s. 194; E. WIND, Pa-
gan Mysteries in the Renaissance, London 1958,
ss. 106 nn.

$) Ovide moralisé en verse (II, 4077—4081; cyt, wg
de BOER, o.. I, s. 258): L’istorie est tele, ce
mest vis, /| Que Mercurius, filz Jovis, / Prist
Hersé, fille au roi Athénes, / L’une des trois
Cycropienes, /| Par amours et par mariage; zob.
tez APOLLODOROS, Bibliotheca III, 14, 3
(APOLLODOROS, The Library, o.c., s. 82) i Ovi-
de moralisé en prose, 1I, 38 (ed. de BOER, o.c,
s. 107).

$1 Rouen, Bibl. Municipale, MS. 04, fol 66v. Paryz,
Arsenal, MS. 5069, fol. 23r; zob. LORD, o.c.
(Appendix), s. 171. Ilustracje nie publikowane.
Korzystalem 2z albuméw ilustracji w Fototece
Instytutu Warburga.

82 Bibl. Municipale, fol. 64V — ilustracja nie publi-
kowana; zob. LORD, o.c. (Appendix), s. 171.

52 Bjbliothéque Nationale, MS. fr. 606, fol. 104v, Bri-
tish Library, Harley 4431, fol. 104V — obie nie
publikowane. Na temat dzieta Christine de Pisan
i ilustracji do niego zob. S.L. HINDMAN, Chris-
tine de Pisan’s ,Epistre Othéa”. Painting and
Politics at the Court of Charles VI, Toronto 1986.
Zob. tez L. SCHAEFER, Die Illustrationen zu
den Handschriften der Christine de Pizan, ,Mar-
burger Jahrbuch fiir Kunstwissenschaft”, X, 1937,
ss. 119—208; M. MEISS, French Painting in the
Time of Jean de Berry. The Limbourgs and their
Contemporaries, London 1974, ss. 23—41. Tekst
moéwigcy o Aglauros i Merkurym (cap. XVIII)
— zob. The Epistre of Othéa, tr. by S. Scrope,
ed. C.F. Biihler, Oxford 1970, ss. 29—30.

8: Zob. przyp. 41.

8 P Owidtusza Nazona Przemiany, o.c., s. 135. Zob.
tez SIMINTENDI, I primi V libri, oc., s. 96;
BONSIGNORI, o.c, fol. XVIV (cap. XLII).

5 BONSIGNORI, o.c., fol. XVIV (cap. XLII).

§7 Zob. przyp. 51. Nalezy tu jeszcze zwrécié uwage
na fakt, ze jednym z przedstawien w cyklach
scen Porwania Europy jest jej spotkanie z Ju-
piterem juz pod ludzky postacia (zob. BIER-
SCHENK, o.c, il. 76 do tekstu na s. 69). Niekie-
dy, jak w rekopisie ,,Fall of Princes” Johna Lyd-
gate z okoto 1450 r. (London, British Museum,
Sloane, MS, 2452, fol. 7 — zob. SAXL, MEIER,
o.c., s. 245 n.; BIERSCHENK, o.c., il. 74 do tekstu
na s. 68), bedagcym angielskim ttumaczeniem De
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casibus virorum illustrum BOCCACCIA, Jupiter
ukazany jest jako emanujgcy promienie Swiatla,
Nie udalo sie jednak odnalei¢ przedstawienia
spotkania Europy i Jupitera w ludzkiej postaci
w obrebie muréw miasta czy na dziedzincu pa-
lacu.

# EH. GOMBRICH, Apollonio di Giovanni. A Flo-

rentine Cassone Worshop Seen trough the Eyes
of a Humanist Poet (w:) tegoz Norm and Form,
ss. 20—21.

8 Odnosny tekst Vasari'ego — zob. przyp. 5.
© Na temat przedstawien inspirowanych Metamorfo-

zami pisze C. LORD, Some Ovidians Themes in
Italian Renaissance Art, diss. Columbia Uni-
versity, New York 1968; zob. id. Three Ma-
nuscripts, o.c., ss. 161—175. O bordiurze
watykanskich drzwi Filareta, gdzie ukaza-
no wiele opowieéci z Metamorfoz, ale bez tros-
ki o ich kolejno$é zob. B. SAUER, Die Randre-
liefe on Filarete’s Bronzetiir von St, Peter, ,Re-
pertorium fiir Kunstwissenschaft”, XX, 1897, ss.
1—22; M. LAZZARONI i A. MUNOZ, Filarete —
scultore e architetto del secolo XV, Roma 1908,
ss. 50—68; ROEDER, o.c., ss. 150—153; V. NIL-
GEN, Filaretes Bronzetiir von St. Peter. Zur In-
terpretation von Bild und Rahmen (w:) Actas
del XXIII Congresso International de Historia
del Arte, Granada 1973, III, Granada 1978, s. 581.

1 Problematyczne jest czy w przedstawieniu Europy

na krakowskim cassone mozna dopatrywaé sie
chrzescijanskich znaczen czerpanych z Ovidius
moralizatus, zob. np. interesujgcy passus z tegoz
dzieta BERCHORIUSA (fabula XXIII), gdzie Eu-
ropa oznacza duszg, byk zas ,dei filium”: Puella
ista significat animam quale regis et dei filia
est spiritalis. Iuppiter summus deus significat
dei filium qui ut virginem istam id est animam
rationalem quam amabat posset habere in tau-
rum pulcherrimum se mutauit id est in hominem
corpore um et mortalem carnem humanam assu-
mendo et personaliter in mundum wveniendo. Is-
te autem taurus fuit pulcherrimus sine macula
et ruga: albissimmus per castitatem mitissimus per
benignitatem. In societate haerbas per caritatem:
iuxta mare habitans per poenitentiae austerita-
tem Istum debet puella id est anima per carita-
tem tangere: per fidem Sicut supra firmissimum
fundamentum ascendere et per perseuerantiam
ad eum im mobiliter se tenere et sic ab ipso per
eius paenitentiae austeritatem portabitur et eius
solatio perfruetur. O réznych interpretacjach
przedstawiefi Porwania Europy zob. E. PANOF-
SKY, Letter to the Editor, ,Art Bulletin”, XXX,
1948, ss. 242—244, Por. tez Verfiihrung der Euro-
ba (jak w przyp. 19), passim. O problemie in-
spiracji Owidiuszem moralizowanym w sztuce
renesansu: LORD, Three Manuscripts, o.c., s. 161;
zob. tez id., Solar Imagery in Filarete’s Doors
to St. Peter, ,Gazette des Beaux Arts”,
LXXXVII, 1976, ss. 143—150; E. PARLATO, I
gusto all’ antica di Filarete scultore (w:) Da Pi-
sanello alla nascitd dei Musei Capitolini. L'anti-
€o a Roma alla vigilia del Rinascimento, Roma
Musei Capitolini 24 maggio — 19 luglio 1988,
ss. 118—120. Owvidius moralizatus (blednie uzna-
ny w XVI w. za dzielo Thoma Walleys) w swej
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pierwotnej lacinskiej wersji lub tez (z licznymi
zmianami) we francuskim tlumaczeniu jako La
Bible des poets pozostal jednym z popularniej-
szych dziel literackich nie tylko w XV ale i na-
stepnych wiekach.

62 Na temat zwyczaju obdarowywania wiencami i
symboliki wiennca w interesujgcym nas czasie —
zob. PISETZKY, o.c., ss. 126 nn.

6 Por. PISETZKY, o.c., s. 126.

84 Por. BODE, o.c.,, s. 253.

6 Na temat tego $lubu, jego okoliczno$ci i daty zob.
A. Cutolo, Re Ladislao d’Angio Durazzo, sec.
ed.,, Napoli 1969, s. 303—309, szczeg. 308. Zob. tez
BOLOGNA, o.c., ss. 343 nn.

% Na takg ewentualnosé zwrécit moja uwage Prof.
Ernst H. Gombrich. Choé kwestia ta pozostaje
wcigz do wyjasnienia, to jednak wydaje sie zu-
pelnie prawdopodobna. Nie tylko bowiem Battus
i Aglauros ukazani sg na tle szczytdw goér, ale
nadto na kazdym z malowidel wystepuje motyw
goéry, na ktérg padajg z nieba promienie $wiat-
la. O popularnosci ,pierre a feu” wsréd znakéw
herbowych pisze EH. GOMBRICH, The Sense
of Order. A study in the Psychology of Deco-
rative Art, London 1979, s. 232

87 BERCHORIUS, Ovidius moralizatus, fab XXI (w
ed. Engelsa, o.c., s. 59).

%8 Bonsignori, o.c., cap. 43, fol. XVI. Nie jest wy-
kluczone, ze scena ta wigze sie z jaka$ ,.Love
affair” podobng w okolicznosciach do tej z Owi-
diuszowego poematu. Interesujgcego poréwnania
dostarcza tu obraz Veronese (Hermes, Herse i
Aglauros) przechowywany w Fitzwilliam Mu-
seum w Cambridge — zob. J.W. GOODISON i
G.H. ROBERTSON, Fitzwilliam Museum. Cata-
logue of Paintings. II, Italian Schools, Cambridge
1967, pl. 36, nr 143 do tekstu na s. 125—127 (z
wczesniejszg bibliografia i omodwieniem inter-
pretacji). Za zwrodcenie mojej uwagi na ten obraz
dziekuje Doktorowi Jean-Michel Massing’owi.

% Jako ,homo di bona fama” okreslony jest Mer~
kury przez Bonsignori'ego, o.c., cap. XLIII, fol.
XVI. Zob. tez MAKROBIUSZ, Saturnalia, I, 19,
7—16, (ed. J. Willis, Teubneriana, Leipzig 1970,
ss. 109—111); Mitograf III, cap. 9 (Bode, o.c, s.
213—221); BERCHORIUS, De formis figurisque
deorum, cap. VI (ed. Engels, s. 17—19); BOCCA-
CCl10, Della genealogia, o.c., fol. 30r; De deorum
imaginibus libellus, cap. VI (Liebeschiitz, o.c, s. .
119); por. SEZNEC, o.c., passim; BRINK, ot
passim.

7 O ,alis contemplationis” pisze BERCHORIUS (De
formis figurisque deorum, cap. VI, ed. Engels, s.
18); por. Makrobiusz, I, 19, 7—10; zob. tez B.L.
WELCH, Ronsard’s Mercury, New York 1986, s.
5 nn

71 Merkury moégt by¢ ,figura” kréla Wiadyslawa
juz chotby z tego powodu, ze jego koronacja w
1940 r. odbyla sie 29 maja — gdy Slonce znaj-
dowatlo sie ,w mocy” planety Merkury. O da-
cie §lubu — CUTOLO, o.c, s. 110.

7 Z prawej ku lewej stronie rozwija sie akcja takze
na innych cassoni — przykladem cassone Fran-
cesco di Giorgio Martiniego z Porwaniem Europy
w Luwrze, zob. przyp. 21 i il. 10.
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THE RAPE OF EUROPA AND ,STORIE” OF MERCURY ON TWO CASSONE PANELS
IN THE CZARTORYSKI COLLECTION IN CRACOW*

This paper deals with the iconography of
two cassone panels presented to the Czarto-
ryski Collection by Stanistaw Ursyn Rusiecki
in 1939 (figs. 1—2). Although the article con-
centrates on the iconography which has not
been deciphered so far, it also offers some
observations about the date of the panels and
their authorship; moreover a patrial recon-
struction is supplied.

1. Reconstruction, workshop, date:

The partial reconstruction, as on fig. 3,
made mainly on the basis of the study of
the gilt gesso adorning the upper of both
panels (a similar gesso also adorned the bottom
of the panels) leads to the obvious conclusior
that once they belonged to the front of the
same cassone. It is suggested here that this
cassone might have been executed in the south
of Italy. It bears some features which occur
also on two other cassioni which were pro-
bably produced there (in Naples?) at the be-
gining of the Quattrocento. One of them is
row in the Metropolitan Museum of Art in
New York (fig. 5). The similarities occur in the
representations of Ladislav of Durazzo, king
of Naples (or Charles, Ladislav’s father) re-
_ beated three times on the Metropolitan casso-
e (figs. 5—17) and of the winged person on the
Czartoryski panel (B, fig. 2); in the yellow
roofs of buildings; in the manner of presen-
ting mountains in the background; and in the
punchwork. Note that the narration starts here
on the right side and develops to the left.
Another cassone, now in the Bargello Mu-
seum (fig. 8), shows a woman wearing a ci-
priana characterised by numerous buttons,
and with a wreath on her head. Similar ci-
priane and wreaths are to be seen on the
Czartoryski panel (A, fig. 1). Taking all these
details into consideration one may surmise
that the Czartoryski panels were painted at
tre beginning of the Quattrocento.
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2. Iconography

The ,,Biblie of painters” i.e. Ovid's Metua-
morphoses is cuggested here as the main lite-
rary source. Other sources might have been
Ovide moralisé in verse, Berchorius’ Owidius
mora:izatus and Simintendi’s and Bonsignori’s
,adaptations” of the Metamorphoses.

The first panel (A) depicts the Rapz of
Europa (Metamprphoses 11, 835 ff.). Ovid says:
,when her (Europa’s) fear has little by little
been allayed, he (Jov® in a form of white
bull) yields his breast for her maiden hands
to pat and his horns to entwine with garlands
of fresh flowers”. It suffices to compare this
panel with the representations in the Owvidius
moralizatus made in the north of Italy ca 1390
(now in Gotha, fig. 9) and in the Ars amatoria
published in Venice in 1509, (fig. 11) to leave
aside any doubt regarding the above inter-
pretation.

The second panel (B). In the same book
of the Metamorphoses there is also a fable
about Apollo, Mercury and Battus: ,,And
while thy (Apollo) thoughts were all of love,
and while thou didst discourse sweetly on
the pipe, the cattle thou wast keeping strayed,
‘tis said, all unguarded into the Pylian fields.
There Maia’s son spied them, and by his na-
tive craft drove them into the woods and hid
them there. Nobody saw the theft except one
old man well known in that neighbourhood,
called Battus by all the countryside” (Meta-
morphoses 1I, 680 ff.). The man with long hair
flowing to his back carrying a golden staff,
depicted at the bottom might be Apollo, the
winged man in the centre — Mercury, and
the man with a red hood and a club pictured
in the upper right corner of the panel — Bat-
tus. The key-person is the winged man. The
representations gathered in this paper (some
published for the first time) seem to demon-
strate cleary enough that the ,winged she-
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pherd” is Mercury, though in all literary des-
criptions this god has the wings at his feet
and on his head (see e.g.: Macrobe, Martianus
Capella, Fulgentius, Rhabanus Maurus, the
Mythographus tertius, Berchorius, Petrarca).
The most important illustrations are in the
Remigius’ commentary upon Martianus Ca-
pella’s De nuptiis... (Cod. Monac. lat. 14271,
figs. 14—15) and in two codices of the Owide
moralisé en verse (but with images a la Ber-
chorius) — one in the Bibl. Vaticana (Ms.
Reg. lat. 1480, fol. 241%, fig. 16) and another
in Geneva (Bibl. Pyblique et Universitaire,
Ms. fr. 176, fol. 2397, fig. 17). As to the per-
son with long hair, not only the context but
also a passage in the Apollodoros’ Bibliothece
indicate that he is Apollo. Apollodoros says:
»Apollo wanted this (shepherd’s pipe) to give
him (Mercury) the golden staff, which he
carried while tending cattle...” (Bibliotheca
V11, 10, quoted from Frazer’s tr. in the Loeb p.
of.). Contemporary representation of Battus
may be found in the Gotha Ovwidius moraliza-
tus (fig. 21) and perhaps also on the Filarete’s
door in the Vatican basilica of St. Peter. The
last scene that remains to be deciphered is
that on the left side of the panel. Here again
Mercury is shown (note his wings and a black
staff), and a woman above him. Mercury
seems to be pointing at her with his right
thumb. The comparative material makes fea-
sible a hypothesis that this might be Mercury
with Aglauros, Herse’s sister with whom Jo-
ve’s son was in love. Because of her envy
(like Battus because of his faithlessness) —
Aglauros was turned by Mercury into a flinty
stone. The unusual portrayal of the woman
above Mercury, especially her face, suits
Ovid’s words: »She no longer tried to speak,
and, if she had tried, her voice would have
found no way of utterance. There she sat,
her neck, her lips all changed to lifeless stone”
(Metamorphoses I1, 828 ff.). The most impor-
tant among the illustrations collected in this
Paper‘ to support such an interpretation is
that in the Epitre d’Othea in Brussels (Bibl.
Roy. Ms. 9392, fol. 217, fig. 24). Although

executed half a century later than the Czar-
toryski panel it depicts Mercury with huge
wings. -

Finally, it is suggested that the central
part of the Czartoryski cassone might have
been occupied by a scene of the Marriage
of Mercury with Herse, or a meeting of these
lovers. ,,Pure” Ovid does not even mention
such a happy event, but Ovide moralisé and
Bonsignori do. Ovide moralisé in verse says:
»L'istorie est tele, ce m’est vis,) Que Mer-
curius, filz Jovis, (Prist Hersé, fille au roi
Athénes,) L’une des trois Cycropienes (Par
amours et par mariage” (II, 4077 ff., quoted
from de Boer (ed.) I, p. 258). These are the
words of Bonsignori: ,,Mercurio ando in ca-
mera di Herse a tutto suo piacer. E quando
fu stato quello tempo che a lui contento se
parti e volo in cielo” (Bonsignori II, cap. XLII).
The Marriage scene may be found in two
illustrated manuscripts of the Ovide moralisé
in verse — one in Rouen and the other in
Paris (see note 51).

3. Meaning

During the Renaissance, scenes of the Rape
of Europa prefigured, as it were ,,the new bri-
de torn away from the companions”. But in

_the case of the Czartoryski cassone one might
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also think about a wedding itself. This unusual
abduction, or rather its introductory stage —
the coronation of the white bull includes a sort
of pompa nuziale, with women carrying
wreaths. It should be noted that wreaths of
flowers were then used as messaggieri d’amo-
re. From Ferdinando da Barberino’s book Del
reggimento e de’costumi delle donne we learn,
that ,la regina dopo la prima notte d’amore
mandi in dono una ghirlanda al re suo sposo”
(quoted from Pisetzky 1964). Perhaps the
Czartoryski cassone was executed for Maria
d’Enghjen for her wedding with the king of
Naples Ladislav of Durazzo, celebrated on
23rd April, 1407. The head of the white bull
against the sky may have a special astrolo-
gical significance. The ,Mythographus terius”
says: ,,Agenor... qui in Tyro et Sidone regna-
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vit, filiam habuit mirificae formae, nomine
Europam, quam Jupiter in specie candidi tauri
rapuit. Unde postea in signum honoris taurus
translatus est in caelum, et ex eo factum
signum quod dicitur Taurus” (XV, 2, quoted
from Bode 1834, p. 253). In relation to the
path of the sun, the Bull is the Sign of April,
while in relation to the path of the planets,
it is one of the mansions of Venus. Indeed it
would be difficult to find a more appropriate
subject for a bridal present. It should also be
recalled that in terms of Christian allegory
Jove was seen as Christ incarnate in a bull
»pulcherrimus sine macula et ruga, albissi-

»

mus” carrying off a human soul to heaven
(see Berchorius’ Owvidius moralizatus, fab.
XXIII).

In the case of the second panel one may
consider Battus and Aglauros as standing for
,proditores” and ,,invidiosi”. Bonsignori re-
marks on Herse’s sister: ,,per Aglauros (Ovi-
dio) intendo gli invidiosi”. While Berchorius,
commenting on Battus, suggests that ista
fabula potest allegari contra proditores’ (see
notes 67—68).

Mercury, in Antiquity (as well as in mo-
dern handbooks of mythology), regarded as
a minor Olympian was much more important
in the Middle Ages (to be precise, starting
from Macrobe and Martianus Capella) and in
the Renaissance. He held patronage of oratory
and other intellectual pursuits, and was sup-
posed to be the patron of writers and painters.
His wings were called ,,alis contemplationis”
(Berchorius, see note 70). As he was also be-
lieved to signify the mind (Macrobe, Satur-
nalia I, 19, 7—9), there was enough reason
to consider him a guide to contemplation and

* All quotations from the , Metamorphoses” are ta-
ken from the Loeb ed. tr. by F.J. Miller, 1916.
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all kinds of intellectual activities. To sum up,
if Europa was intended to be a figura for spose
nuova, Mercury might have been a figura for
SPPSO NUOVO.

It is worth noting that the Czartoryski
cassone should perhaps be viewed not from
the left side to the right, as it was done
in this paper, but wvice wversa. This is su-
ggested both by the Ovid’s text, which first
speaks about Mercury and then on Europa,
and by the above mentioned cassone from the
Metropolitan Museum of Art. The Metropoli-
tan cassone not only has a story to be ,read”
a gauche but also the portrayal of Ladislav of
Durazzo (or his father Charles), who looks like
Mercury on the Czartoryski cassone. Note that
Ladislav was crowned the king of Naples on
29th May, 1390, when the Earth was under
the influence of the planet Mercury.

Translated by the author.

Miklés Boskovits (in a letter of September
8, 1990) kindly informs me that both Everett
Fahy of the Metropolitan Museum and him-
self, independently, have come several years
ago to the conslusion, that the ,Master of the
Siege of Taranto” was a Florentine painter,
author of several painted cassoni, deschi da
parto and of other paintings, some of which
is certainly of Florentine provenance. The ano-
nymous painter was active, in their opinion,
between the last decades of the 14th and the
first of the 15th century. The figure of the
»Master of the Siege of Taranto” will be dis-
cussed by Boskowits in a forthcoming article.
In the same letter Boskovits argues that the
Gotha manucript of the Ovide moralisé (figs.
7 and 15 in this paper) was illuminated not
around 1390 as I repeated after Panofsky and
Kobler (see in this paper n. 20) but c¢. 1340/50.



